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PRZEGLAD. 
Monarchya Austryacka. — Anglia. — Francya. — Szwajcarya. 
— Włochy. — Niemce. — Ksieztwa Naddunajskie, — Turcya. — 
Wiadomości handlowe, 


—ANSKUE— 
Monarchya Austryacka. 


Rzecz urzędowa. 


Wiedeń, 22. marca. Jutro dnia 23. marca r. 1850 
wyjdzie w Wiedniu i będzie rozesłany XII. zeszyt dziennika 


rządowego ustaw państwa, — (zawierający ustawę 0 žan- 
darmeryi) który d. 25, stycznia r. b. wyszedł tylko w nie- 
mieckim języku — we wszystkich dziewięciu podwójnych 
wydaniach. 


Lwów, 23. marca. Jego Excelencya Szef kraju na- 
dał opróźnioną przy gubernium krajowem posadę koncepisty 


gubernialnemu  praktykantowi konceptowemu Karolowi 
Felkl. 


Lwów, 13. marca. Niższo-austryackie namiestnic- 
two przesłało galicyjskiemu gubernium dla wsparcia dotknię- 
tych powodzią mieszkańców obwodu Tarnowskiego kwotę 
112 złr. 30 kr. m. k. przedłożoną mu przez administratora 
Gazety Wiedeńskiej p. Michała Ramhach. 


Ten wspaniałomyślny dar podaje się z wyrazem po- 
dziękowania do wiadomości publicznej. 


Sprawy krajowe. 
(Depesza telegraficzna z Tryestu z d. 19. marca.) 

Wiedeń, 20. marca, Wczoraj otrzymaliśmy nastepajacą de= 
peszę telegraficzną z Tryestu z dnia 19. marca: 

iPyreusz, 12. Status quo trwa ciagle. Pogłoska w Korfu 
rozpowszechniona, że część floty angielskiej do Dardanelów odpły- 
neła, jest bezzasadną. Rząd króla Ottona wzbrania się stale wcha* 
dzić w układy z Anglia wprzódy, nim flota odpłynie z Salaminy, a 
pojmane okrela będa zwrócone. Anglia zaś nowe jeszcze rości sobie 
pretensye, żadajac wynagrodaenia za domniemane zrabowanie kilku 
okrętów angielskich podczas wojny o niepodległość, Doręczenie ener- 
gicznej noty rosyjskiej dnia 9. b. m. sprawiło radośną senzacyę, — 
W porcie tutejszym znajduja się obecnie 2 okreta francuskie, 1 an- 
gielski, 1 austryacki, 2 rosyjskie. — Dnia 10. b, m. odszedł ztąd z 
wielkim pośpiechem kuryer angielski do Konstantynopolu. Handel 
ożywił się nieco w ostatnich czasach. 

Rzym, 14. Oznaczone na 7, kwietnia przybycie papieża do 
Rzymu, oznajmiono już urzędowo wszystkim posłom zagranicznym. 
Robia już świetne przygotowania ku uroczystemu przyjęciu Jego 
Świętobliwości. (Biuro koresp.) 
(Telegraficzna depesza namiestnika w Tryeście do księcia Schwarzenberga.) 

Wiedeń, 21. marca. Telegraficzna depesza pana namięstnika 
w Tryeście z 19. marca 1850 do Jego Kxcelencyi ksiecia Scliwar- 
zenberga: 

Ces. pełnomocnik donosi z Aten pod dniem 12. b, m. o 6 go- 
dzinie wieczór ; 4 

9. b. m, nadeszły tu pierwsze wiadomości z Petersburga, i 
wywarły jak najpomyślniejsze wrażenie. | 5 

Pojmane okręta wojenne i kupieckie zatrzymuje eskadra angiel- 
ska ciągle jeszcze w Salamis jako zakład, a blokade zniesiono na 
jakis czas tylko. (G. W.) 
(Kemisya dla wypracowania projektów tyczących się stosunków finansowych.) 


Wiedeń, 19. marca. Ogłoszony w Gazecie Wiedeńskiej z 
16. września r. z. najaniżeńszy projekt, który 13. tego samego mie- 
siaca otrzymał najwyższą sankcyę Jego Ces. Mości, zawiera obszerne 
wyłuszczenie powodów, dla których Jego Ces. Mość najłaskawiej roz- 
porzadzić raczył, aby złożono komisyę z doświadczonych i światłych 
mężów, a to nietylko z mieszkańców Wiednia, ale i z meżów zaufa- 
nia głównie w tém interesowanych krajów koronnych, i aby jej po- 
lecono za bezpośredniem porozumieniem się z dyrekcyą austr, banku 
narodowego i przy pomocy jego pod wzgledem instytutu bankowego, 
wypracować odpowiednie stosunkom obecnym projekta potrzebnych 
w tej mierze środków i urzadzeń organicznych 


Wtorek 26. marca 1850. 


Z Galicyi powołano następujących mężów zaufania: P, Floryana 
Siuger (ze Lwowa); p. Wincentego Hausner (z Brodów) i p. Kirch- 
mayer (z Krakowa). (G. W.) 

(Wiadomości bieżace z Wiednia.) s 

Wiedeń, 19. marca. Jak słychać, będzie odtąd wolno gmi 
nom wybierać sobie rozjemców bez wzgłedu na ich wiadomości pra- 
wnicze, którzy bedą upoważnieni udające sie do nich -dobrowolnie 
dla rozstrzygnienia sporu swego partye wysłachywać, wzajemne ich 
pretensye i zarzuty rozpoznawać, i prze przekonywanie partyi o 
słuszności luh niesłuszności ich żądań doprowadzać do zgody pomię- 
dzy siomi. W Prusiech okazał sie taki instytut rozjemców bardzo 
pożytecznym, ponieważ co roku prawie rozstrzygaja sady polubowne 
do 5000 spraw spornych przez dobrowolną ugodę. 

— Od 1go stycznia do ostatniego grudnia 1849 powstało w 
państwie austryackiem 106 nowych gazet i pism peryodycznych, 2 
których 64 przestało już wychodzić. W ogóle upadło w roku 1849 
46 gazet. . 

— Podług rozporządzenia ministerstwa sprawiedliwości niemo- 
gą odtąd odbywać się exekucye sądowe na zasadzie uskutecznionej 
przed wydaniem ustawy z 7go września 1843 likwidacyi przy takich 
realnościach, których wartość szacunkowa przezto zmienioną została, 
lecz w podobnych przypadkach powinna pierwej nastąpić nowa znie- 
sione daniny, prawa i ciężary obejmująca likwidacya. 

— Ministeryum handiu rozporządziło, aby sól pobierana z c. k, 
salin dla użytku wewnątrz kraju wszędzie po jednej i tej samej ce- 
nie sprzedawaną była. (LI. 

Zaprowadzony w Bacska sąd doraźny skazał na śmierć Józefa 
Derees i Pawła Koszegi za popełnione niedawno w pobliżu Kula za- 
bójstwo, i wyrok ten wykonano dnia 9. b. m. powieszeniem ich 
na szubienicy. W ogóle pomnażają sie wieści o panującem w tam- 
tejszej okolicy niebezpieczeństwie, jakoż dla zjednania prawu dawne- 
go poważania, potrzebna jest zupełna spreźystość krajowego szefa 
Wojewodiny jenerał-majora barona Mayerhofer, do czego mająca być 
wkrotce zaprowadzona żandarmerya znacznie sie przyczyni, 

Nowy regulamin gminy wiedeńskiej podany bedzie do wiado- 
mości publicznej dnia 23. b. m. tak w rządowym dzienniku ustaw 
państwa jako też w Gazecie Wiedeńskiej. Najwyższe postanowienie, 
którem go sankcyonowano, datowane jest z dnia 6, b. m. 

— Kanclerzem jeneraluego konzulata w Konstantynopolu mia- 
vowany jest baron Baum, dotychczasowy kanclerz koazulatu w Baj- 
rucie, a na tę posadę przeznaczono Augusta Lenk teraźniejszego kan- 
clerza konzulatu w Gałaczu, 

(Kurs wiedeński z 21. marca 1850.) 

Obligacye długu pańs. 5%, — 931, ; 4/47, — 820,5 ; 49/, — 78; 
S'a — 54; 21," — 49. Akcye bank. 1102. Losy z 1834 r. 1641, 
z 1839 r. 106%. Akcye kolei póła, 10%',. 


Anglia. 
(Posiedzenie izby pierwszej.) 

Londyn, 14. marca. Izba wyższa uchwaliła dziś pierwsze 
odczytanie bilu hrabi Grey ministra kolonii, modyfikującego system 
zastosowania deportacyi. Główne postanowienie tego projektu jest, 
aby skazani na deportacye odsiedzieli nasamprzód 18. miesięcy w sa- 
motnem wiezieniu w Anglii, poczem transportowani być mają na wy- 
spy Bermudas lub do Gibraltaru, gdzie maja być użyci do prac około 
budowli, fortyfikacyi itp. przez czas pewny, a nakoniec mają być 
deportowani w dalekie kolonie Anstralii, gdzie zostaną pod mniej su- 
rową karnością. (Indep.) 


Francya. 


(Dekreta urzędowe.) 

Paryż. 16. marca, Monitor urzędowy ogłasza dekret, mocą 
którego pań Baroche mianowany jest ministrem spraw wewnętrznych 
na miejsce pana Ferdinanda Barrot. 

, Inny dekret mianuje pana Ferd. Barrot nadzwyczajnym posłem 

t pełnomocnym ministrem republiki francuskiej na czas nieoznaczony 

przy królu Sardynii na miejsce pana L. Murat. (Ind.) 
(Posiedzenie izby prawodawczej dnia 14. marca.) 

Paryż, 14. marca. Zgromadzenie narodowe przedstawia dziś 
widok jeszcze więcej ożywiony aniżeli wczoraj, Uderzajaca jest ta 
okoliczność, i» miejsca wszystkich przewodźców większości są pró- 
Żne. Mówia, że Thiers, Mole, Montalembert , de Broglie, Piscatory 
i Berryer znowu nad tem się naradzają co przedewszystkiem należy 
przedsięwziąć, Tu i ówdzie dają sie słyszeć zniecheceni członkowie 
większości ze zdaniem, iż potrzeba zmodyfikowania powszechnego 
głosowania wypływa jako nauka, którą należy czerpać z rezultatų 


teraźniejszych paryskich wyborów, = Nareszcie Śród powszechnej 
obejętności olwario posiedzenie. Przed zaczęciem dalszego ciągu 
trzeciej dyskusyi nad ustawa naukową zapowiada p, Francisque Bouvet, 
członek góry, interpelacyc do ministra spraw wewnętrznych względem 
nadużyć władzy w departamencie Aine. Potem nastapiła dalsza dy- 
skusya nad ustawą. Jedynie uwagi goduem w tej dyskusyi jest po- 
stanowienie stałej pensyi dla nauczycieli elementarnych na rocznych 
200 franków i na dydaktram wraz z wsparciem, jeżeli ta pensya i 
dydaktrym nie wyniosa 600 franków. Spiesznie doszła dyskusya do 
trzeciego głównego rozdziału (o nauce drugiego stopnia.) Pomimo 
opozycyi wydziału i ministerstwa przyjęto poprawkę pana Ferdynanda 
Lasteyrie względem urzadzenia specyalnych władz egzaminacyjnych 
dla nank technicznych. Przy postanowieniu, iż istniejące małe semi- 
narya biskupów maja być zatrzymane pod tym jednak warunkiem, 
aby stały pod dozorem państwa, przytacza Barthć emy St, Hilaire 
otwarty list biskupa w Chalons, w którym oświadcza, iż nikomu 
niepozwoli wgladać w jego seminaryum i tylko przemocy ustąpi, na 
co minister oświecenia zapewnia, iż wątpliwości niektórych ducho- 
wnych ustąpią przed wykonaniem ustawy z wszelkim względem i ła- 
godnością. (D. R.) 
(Posiedzenie z 15. marea.) 

Paryż, 15. marca, Trzecia dyskusya nad ustawą naukową 
toczyła się dalej na dzisiejszem posiedzeniu zgromadzenia narodo- 
wego śród zupełnej obojętności członków izby. Lecz gdy dyskusya 
doszła do art. 88, według którego ustawa poczawszy od 1. wrze- 
Śnia 1850 ma wejść w życie, powstało w zgromadzeniu nagłe wzbu- 
rzenie z powodu wniesionej poprawki pana Cremieux, według któ- 
rej ta ustawa dopiero 1, czerwca 1852 t.j. po zebraniu nowego zgro- 
madzenia prawodawczego ma wejść w życie. atwo pojąć oburzenie, 
jakie podobny wniosek w ohecnych okolicznościach wywołał w ławkach 
większości, zkad z wielką nalarczywościa żadano usunięcia tego 
wniosku, na co lewa strona protestowaniem odpowiada. Cremieux 
obstaje za prawem rozwinięcia swej poprawki. Lecz mimo protesta- 
cyi jego i kolegów przeszło zgromadzenie większością głosów do po- 
rządku dziennego. Poczem z pośpiechem przyjeto ostatnie artykuły 
wielkiej ustawy naukowej, Dodatek pana Laurent wyrażający, iż ta 
ustawa nie ma uwłaczać istniejacym przepisom publicznego po- 
rządku i prawa narodowego — odrzucono większością głosów. Po- 
ezem całą ustawę przyjęto ostatecznie wiekszościa 399 głosów prze- 
ciw 237. — Następnie uchwalono lub odroczono do jutra kilka mniej 
ważnych projektów do ustaw, Przytaczamy tu tylko przyjęcie trak- 
tatu przyjaźni handlu i żeglugi zawartego z Chilli i ustawy przeciw 
pastwieniu się nad zwierzętami: (D. RB.) 

(Posiedzenie izby prawodawczej z d. 16. marca.) 

Paryż, 16. marca. Posiedzenie zgromadzenia narodowego 
zaczęło się dziś bardzo spokojnie dyskusya nad kwestyą, czyli ma 
być wzięty pod rozwagę projekt pana Ceyras wzgledem zapewnienia 
równości w podziale sukcesyi, i zgromadzenie uchwaliło większością 
głosów, że tego wniosku nie weżmie pod rozwagę, Wnet jednak 
powstała w izbie gwałtowna burza, wywołana przez pana Lasteyrie, 
który interpelował ministra sprawiedliwości względem artykułu umie- 
szezonego w dzienniku „Assemblée nationale“ w którym z pogwał- 
"ceniem tajemnicy głosowania wymienionych jest kilku znakomitych 
kupców w Paryżu, którzy głosowali za listą socyalistów. W końcu 
tego artykułu wezwani są przyjaciele porządku, aby od tych kupców 
więcej nic nie kupowali, 

Kilku kupców wymienionych w tym dzienniku już odwołało po- 
dana o nich wiadomość. Pan Wer, Lasteyrie powstał na to nowe za- 
stósowanie ustawy wzgledem podejrzanych, Panowie Rouher i Ba- 
roche odpowiadając mu kilka słów mogących uchodzić za rodzaj pro- 
testacyi przeciw ostatnim wyborom w Paryżu, wywołali z ławek le- 
wej strony najęwałtowniejsze reklamacye i wnet doszła wrzawa do 
najwyższego stopnia. Przyjęcie pojedynczego porządku dziennego po- 
łożyło koniec tej burzliwej scenie. Cind.) 

- (Ważne konferencye w pałacu Elysće.) 

Paryż, 15. marca. Miedzy prezydentem i wszystkimi naczel- 
nikami większości ma być zawarta koalicya, której zamiarem jest po- 
wólne zmodyfikowanie konstytucyi. Thiers ma w tem odgrywać głó- 
wna rolę i za jego staraniem miały już przyjść do skutku trzy wnio- 
ski do ustawy, dla których ministeryum zażąda na narodowem zgró- 
madzeniu nagłości. Najprzód wszyscy robotnicy, którzy nie są rd- 
dem z Paryża, i nie mogą sie zastósować do różnych przepisanych 
warunków, mają być wydaleni z stolicy. Powtóre mają być zapro- 
wadzone w ustawie wyborów ograniczenia, a mianowicie artykuł 2 
ma być w ten sposób zmieniony, że zamiast postanowionego dotych- 
czas przeciągu sześć miesięcy do wykonywania prawa wyborów, 
przepisany bedzie termin pobytu całoroczny. Rząd chce także za- 
proponować stępel i podwójną kaucyę na dzienniki. Wczoraj wieczór 
była długa konferencya w pałacu Elysće między prezydentem rzeczy- 
pospolitej tudzież panami Molć, Thiers, Berryer i Changarnier, w któ- 
rej nad tem dyskutowano, co właściwie najsamprzód uczynić wypada. 
Zgodzono się na to, że najprzód potrzebna jest koniecznie częścio- 
wa zmiana ministeryum. Wszyscy członkowie konfereneyi oświad- 
czyli sie za zatrzymaniem ministra wojny, finansów i sprawiedliwości, 
Jednakże do końca konferencyi o godzinie pierwszej w nocy nie mo- 
żna się było na nową kombinacye zgodzić, Ci, którzy mieli najwię- 
cej głosów za sobą byli: Remusat spraw wewnętrznych, Morny ro- 
bót publicznych, Flahaut albo G. de Beaumont spraw zagranicznych. 
Była także mowa 0 panu Abbatucci. „Konferencya w pałacu Elysée 
zajmowała się również projektem do kilku wyżej wymienionych ener- 


giczuych Środków, ktore waja być przedłożone narodowemu zeroma« 
dzeniu. Projekta te tyczyły Sie sfęplu na dzienniki, podwyższenia 
kaucyi od gazet, tudzież ścisłych środków wzgledem klubów i zgro- 
madzeń wyborczych. Jeden z ministrów zaprzeczył wczorajszej po- 
głosce, że prezydent republiki wyda do narodowego zgromadzenia 
poselstwo, Przeciwnie zaś utrzymała sie pogłoska o zmianie mini- 
strów, Wczoraj wieczór miano ofiarować ministerstwo spraw ze- 
wnetrznych najprzód panu Molć , a potem panu Broglie, lecz oni go 
nieprzyjęli. Dla spraw. wewnętrznych wymieniano panów XNalleville, 
Daru, Léona Faucher i Remusat, Dla ministerstwa publicznej nauki 
panów Mouchy, Chasseloup-Laubat, Vitet. W narodowep zgromadze- 
niu krążyła następująca lista, nieznajdujaca u nikogo wiary: mini- 
strem spraw wewnętrznych: Faucher; zewnętrznych: Piscatory; na 
uki publicznej: Fortoul; wojny: Castelane; robót publicznych: Mou- 
chy; finansów Leboeuf; sprawiedliwości: Casabianca, Niektóre dzien- 
niki wieczorne zapewniały, że Lahitte i Ferdynand Barrot podali sie 
do dymisyi, ale jej nieprzyjęto, Dziennik Kstafette doniósł nawet, 
że pan Lamartine otrzymał polecenie złożyć nowe ministeryum, Dzis 
panowało na narodawem zgromadzeniu znaczne wzburzenie. Do g0- 
dziny trzeciej nie uradzono jeszcze nic stanowczego, Sadzono, że 
minister sprawiedliwości Rouher obejmie ministerstwo spraw we- 
wnętrznych „s a jeneralny prokurator Baroche zostanie ministrem spra- 
wiedliwości. Ale o czwartej godzinie dowiedziano się, że Baroche 
mianowany jest stanowczo w miejsce Ferdynanda Barrot ministrem 
spraw wewnętrznych, Rouher zaś pozostaje ministrem sprawiedli- 
wości. Wieczór potwierdziła się ta nominacya, z która się mini- 
steryalna kryzys skończyła, . 


(Poczta francuska z dnia 15. marca.) 


Paryż, 15. marca, Rada stanu przedłożyła dziś rzadowi bar- 
dzo ważny projekt do ustawy o cukrze kolonialnym. Zapomocą po- 
stępującej redukcyi, mianowicie każdego roku o 5 franków ma być 
teraźniejsze cło przywozowe od 100 kilogramów cukru kolonialnego 
z 45 franków powoli na 25 fr, zmniejszone. Także i cło od kawy, 
kakao i cukru zagranicznego zostanie nieco zniżone. | 

P. Thiers był wczoraj w biórze pana Lamartine i dziekował 
mu za życzliwe wspomnienie o nim w ostatnim zeszycie czasopisma 
„Conseiller du Peuple.“ Od czasu rewolucyi lutowej nierozmawiali 
pp. Thiers i Lamartine nigdy ze soba. 

Podług dziennika „Moniteur du Soir“ powołano przez telegrafy 
bardzo wielu prefektów do Paryżu, a kilku przybyło już nawet. 

Zapas gotówki banku fran. wynosi obecnie 477 milionów, a pa- 
piery będące w obiegu 466 milionów. W portfejlu i bieżących ra- 
chunkach skarbu. pablicznego niezaszła żadna zmiana, Giełda oży- 
wia się znowu, I nieinteresuje się już tak bardze wyborami, 

Floty francuskiej oczekują podług dziennika Constitutionel za 
14 do 21 dni w Tulonie. Z Malty odpłynęła ona do Neapolu dla 
eskortowania papieża do Civitavecchia. Stojące w Tybrze na ko- 
twicy dwa statki parowe otrzymały taki sam rozkaz, Frevata zaś 
„Pomona“ przybyła już do Tulonu. (P.S.A.) 


(Głos dzienników konserwacyjnych. — W. Księżna Badeńska. — Pan Baroche.) 


Waryż, 11. marca, Tutejsze dzienniki konserwacyjne wraz z 
dziennikiem „Napoleon* którego tygodniowy numer dziś wyszedł, 
głoszą bez wyjątku, że pierwsza chwila odurzenia już minęła, że o- 
statecznie wybory paryskie Z dnia 10. marca niebeda miały innego 
rezultatu, jak ściślejsze połączenie się większości i wzmocnienie 
władzy rządowej, spajajac z jednej strony wszystkie frakcye wic- 
kszości, która widzi potrzebę unikania wszelkiego rozdwojenia w o- 
bec nieprzyjaciela silniejszego, aniżeli zrazu myślano; a z drugiej 
strony zbliżając tak połączoną większość do prezydenta republiki, 
albowiem Ludwik Napoleon równie jak zgromadzenie narodowe paj- 
muje bardzo dobrze, iż sie bez siebie w żaden sposób obejść nie- 
moga. 

Wieika księżna Badeńska ma wkrótce opuścić Paryż. Sły- 
chać, że ją prezydent republiki odprowadzi aź do granicy i zwiedzi 
załogi we wschodnich departamentach, 

Pan Baroche objął już urzędowanie w ministerstwie spraw we» 
wnętrznych i przyjmował dziś u siebie szefów biur tego minister- 


stwa. (ind.) 
(Kurs giełdy paryskićj z 18. marca.) 


Renty 5% — 91.15; 3%, — 57.5. 
Szwajcarya. 


(Depesza reprezenlianta sardyńskiego w Szwajcatyi do prezydenta rady 
*federacyjnej Dra Furrer.) 

Berna. Depesza, w której sardyński reprezentant w Szwaj- 
caryi żądał wydalenia Mazziniego i jego ajentów, jest dosłownie 
następująca: 

Panie Dr. Furrer, prezydencie federacyi szwajcarskiej! 

Podpisany sprawujacy interesa ad interim Jego Mości króla 
Sardynii otrzymał od swego rzadu zlecenie uwiadomić Jego Excelen- 
cyę pana prezydenta szwajcarskiej rady federacyjnej o niebezpie- 
czeństwie wynikającem dla spokoju państw Jego królewskiej Mości 
z pobytu Mazziniego i jego ajentów w Lousanne i Genewie, ponie- 
waż oni przytułku, który na ziemi szwajcarskiej znaleźli, na lo uży. 
waja by organizować sprzysiężenia rewolucyjne rozgałęzione w całem 
królestwie Sardynii, Rząd Jego królewskiej Mości znając dokładnie 


zamiary i zbrodnicze zabiegi tych konspiratorów pasi Sie spowo- 
dowanym, obrać stanowisko ku zapobieżenia szkodliwym skutkom z 


tego wyniknąć mogącym; będzie przeto zniewolony mieć udział w o- 
wych krokach, których użycie potrzebnem się okaże by rozmaite 
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państwa ochronić przed wspólnem nichezpieczeństwem. Rada federa- 
cyjna dała nadto czesto dowody uczuć sprawiedliwości i roztropno- 
ści, aby nie miała uznać polrzeby wydalenia z terytoryum federacyi 
w interesie obopólnego pokoju obydwóch krajów, fak niebezpiecz- 
nych ludzi, których Życie nieustannie poświęcone było zakłóceniu 
spokoju europejskiego i którzy jeszcze po dziś dzień wszełkiemi 
środkami do tego samego celu daża, starając się ile możności wy- 
wołać niepokoje w państwie zostającem z Szwajcaryą w sąsiedztwie 
i przyjażni. Rzad królewski niewatpi bynajmniej, iż rada federacyj- 
na oceniając należycie słuszność tego żądania, ujrzy w niem tylko no- 
wy dowód dawnej przyjaźni istniejacej miedzy Szwajcarya, a Sardy- 
nia a przytem na niczem wiecej nie żależy Jego król. Mości, jak na 
utwierdzeniu tej przyjaźni na czas dalszy, W tej nadziei mam za- 
szczyt itd, 
Kawaler de Barral, 
sardyński sprawujący interesa ad interim. 

Berna, 15, grudnia 1849. 

Odpowiedź szwajcarskiej rady federacyjnej na te depesze na- 
stapiła dopiero 21. stycznia r. b. (LI.) 


Włochy. 


(Posiedzenie senalu i izby deputowanych.) 

Turyn. 13. marca. Na wczorajszem posiedzeniu senatu inter- 
pelował senator Galli ministeryum wzgledem komisyi mianowanej do 
wypracowania projektu do prawa tyczącego się bezpieczeństwa pu- 
blicznego. Minister sprawiedliwości podał pożądane objaśnienia, i 
przedłożył nastepnie projekt do ustawy względem zniesienia sądowni- 
ctwa duchownego. W dalszym ciągu przystapiono do dyskusyi co 
do postanowień wzgledem listy cywilnej króla i wdowiej wyprawy 
królowy wdowy. Oba projekta przyjęto po krótkich rozprawach. 

Na posiedzeniu izby drugiej z tegoż samego dnia rozpoczęto 
dalsze debaty względem zniesienia kar za nieobserwowanie dni świą- 
tecznych. Michelini mówił za projektem, Jaquemond przeciw. Mini- 
ster spraw wewnętrznych oświadczył, iż nie może przyzwolić na ża- 
dne poprawki, a nawet i na poprawki przez deputowanego Cavour 
podane. Chodzi bowiem o zniesienie kar, a podobne postanowienia 
inuszą natychmiast przyjść do wykonania, i nie moga być odroczone. 
W skutek tego cofnicto większą część poprawek. Kanonik Turcotti 
oświadczył, iż przystąpienie swoje do tej ustawy może w sumieniu 
swojem zupełnie usprawiedliwić. Ustawę przyjęto w tajnem głoso- 
waniu 107 głosami przeciw 42, lzba debatowała nastepnie nad pro- 
jektem do prawa, jak dalece mogą kościelne lub świeckie stowarzy- 
szenia nabywać ziemskie posiadłości. Deputowany Pintor chciał mieć 
prawo to zastosowane do Z5go art. kodeksu cywilnego, dla dokła- 
dnego «oznaczenia tak zwanych stowarzyszeń moralnych. Minister 
przychylił się do tego żądania. Po krótkiej rozprawie przyjęto u- 
stawe 128 głosami przeciw 7, Deputowany Bertini odczytał w dal- 
szym ciagu projekt swój de prawa wzgledem strzeżenia i kuracyi o- 
błakanych, który izba postanowiła wziąć pod rozpoznanie. 

W moc król, dekretu maja być opatrzone wizerunkiem króla 
wszystkie nowo wybijane złote i srebrne monety sardyńskie, zresztą 
zaśnie beda się w nieczem od dawniejszych odróżniać, (W.Z.) 

(Wiadomości bieżące.) s 


Euryn. Na posiedzeniu turyńskiej izby deputowanych z dnia 
14. b. m. debatowano nad ustawa o miarach i wagach. — Urodziny 
królewskie obchodzono uroczyście. — Pomiędzy rządem i ducho- 


wieństwem panuje ciagle jeszczć znaczne poróżnienie. Kilku kazno- 
dziei wielkopostnych pozwoliło sobie obrać konstytucyę za przed- 
miot do rozpraw swoich, za co też pociągnęły ich władze miejscowe 
niezwłocznie do odpowiedzialności. (LL) 
(Kardynałowie ogłaszają bliski powrót papieża. — Wiadomości bieżące.) 

Rzym. Kardynałowie komisyi rządowej ogłosili w radzie mi- 
nisteryalnej blizki powrót papieża w następujący sposób: „Ojciec 
święty donosi nam, że w białą niedziele (in Albis) powróci do państw 
swoich, jeźli tylko niezajdzie nic takiego, coby mogło zakłócić spo- 
kej i bezpieczeństwo publiczne,“ Z tego powodu, pisze „Nazionale“ 
przygotowują w Rzymie wielkie uroczystości. Trzy sztaby jeneralne, 
mianowicie francuski, austryacki i papiezki będą odprowadzać Ojca 
świętego, którego konwój tym sposobem składać się bedzie z 12.000 
ludzi. — W ostatnich dniach zeszłego tygodnia wydarzyło się znów 
kilka morderstw i krwawych bitek w Rzymie. Wojska papiezkie mają 
być pomnożone na 15.000 ludzi. (LI.) 

Niemce. 
(Program uroczystości mających się odbyć przed zagajeniem sejmu w Erfurcie. ) 
} Erfurt, 17. marca. Według własnie wydanego programu za- 
powiedziano na 20. b. m. z powodu zagajenia parlamentu Unii nie- 
mieckiej następujące uroczystości: 

Rano o T. godzinie powita odgłos dzwonów z wszystkich ko- 
ściołów dzień ten uroczyście, to powitanie powtórzą o tej samej 
godzinie członkowie tutejszego wielkiego towarzystwa śpiewaków od- 
śpiewaniem chorału u wniejścia do kościoła ewangelickiego i przed 
katolickim kościołem Augustynów. 0 godzinie 10. zgromadzą sie 
członkowie parlamentu, według wyznania swego w obydwóch wyż 
wymienionych kościołach dla wysłuchania nabożeństwa. Po skotczo- 
nem nabożeństwie zejda sie wszyscy deputowani tak izby państw 
jak izby ludu w gmachu rządowym, gdzie w wielkiej sali, prezydu- 
Jacy rady administracyjnej; jenerał - lejtnant Radowitz, zagai par- 
lament. 

Po zagajeniu udadzą się deputowani pojedyńczo do gmachu par- 
lamentu, gdzie się w obydwóch izbach zacznie czynność wyborem 
prezydenta według wieku, (D.R.) 


(Zagajenie izby. — Ustęp mowy od tronu.) 
Sziuigarda. Dnia 15. b. m. otworzył sam król izbę Wir- 
temberską. Przed uroeczystem otworzeniem odprawiono w kościele 


nabożeństwo; nadworny kaznodziej mówił do reprezentantów ludu 
poważne i treściwe słowa o texcie przez samego króla obranym: — 
„Kto się Pana boi, ten idzie prawą droga.“ Z mowy od tronu wyj- 
mujemy miejsce o konst;tucyi niemieckiej. „Od wypadków marco- 
wych 1848 nie przestały Niemce być igrażka parcyalności i dumy, — 
Jedność niemieckiego państwa jest najniebezpieczniejszem urojeniem. 
Prawdziwa siła i jedność zależy w niepodległości pojedyńczych szeze- 
pów, a nie w poddaniu ich pod drugie, Tylko forma federacyjna jest 
politycznie możliwą i praktyczną formą konstytucyi; ale tę prawdę 
zapoznano zupełnie najprzód w Frankfurcie, a potem w Berlinie. — 
Bezparcyalna hystorya nie zamilczy w czasie, jakie zamiary i jakie 
namiętności obudziło przymierze z 26. maja, Przeprowadzenie tego 
przymierza nie dałoby się wykonać bez jawnego zerwania związku 
i bez umyślnego złamania traktatów, na których się stanowisko Wir- 
tembergu i jego niepodległość opiera. 

Dla tego oceniając dokładnie niebezpieczeństwo, rozpoczął Wir- 
temberg z Bawarya i Saxonia układy w celu porozumienia sie o pro- 
jekt konstytucyi obejmującej całą ojczyznę, i można z podwójnem 
ukontentowaniem oznajmić , że te negocyacye maja wymieniony za- 
miar, a rząd Cesarza Austryi oświadczył, ze się zgadza z tym re- 
zultatem.* — W dalszym ustępie tej mowy zapowiedziano kilka wnio- 
sków do ustawy, a miedzy temi wniosek o utworzeniu dwóch 
przyszłych izb. Cenzus od ruchomego i nieruchomego majątku uua- 
Ża król wraz z swymi ministrami za jedyną zasadę każdego obradu- 
jącego zgromadzenia. Niebył on nigdy ani absolutnym ani reakcyo- 
narynszem ; ale — tak kończy prawie groźnie mowa od tronu — „nie 
żądajcie odemnie niepodobieństwa; pomny na moje powinności mo- 
narsze , nie bedę mógł na nie zezwolić. W tym względzie znam do- 
skonale mój obowiązek; nie pozwolę, by anarchya pochwyciła ster 
rządu, a gdyby podniosła głowe partya rewolucyjna, wkrótce dowić 
się, że w Wirtembergu ani korzenia, ani siły, ani stronników nie 
ma.* 

(Kurs giełdy frankfurtskiej z 18. marca.) 

Met. Austr, 5%, — 801; 41, pet. 703%. Akcye bank. 1128. 
Sard, 32'/,, Hyszp. 37,—28'/,,. Polskie 300 — 123,; 500 — 797. 
(Knrs giełdy berlińskiej z 20. marca.) 

Dobrowolna pożyczka 10573. Oblig. długu państ. 867,, Akcye 
bank 94. Polskie listy zast. 95. Pols. 500—79*, „; 300 L. —122'/, 
Frydrychsdory 131,,. Inne złoto za 5 tal. 12! ,. Austryackie bank- 
noty 887/,. 

Księstwa naddunajskie. 
(Korespondencya z Bukaresztu.) 


Gazela Kronsztadzka podaje pod dniem 8. marca nastepująca 
korespondencye z Bukaresztu: 

„Właśnie teraz dowiedzieliśmy o właściwej marszrucie wojsk 
ces. rosyjskich. Armia rosyjska, która dotychczas stacyonowała w 
księstwie naszem, jest już od kilku dni w marszu. Pochód rozpo- 
czął się na samej granicy przy klasztorze Bistryca, Uresu i t. d. 
Wszystkie wojska z małej Wołoszczyzny koncentrują się w Kraja- 
wa. Ztamtad wyruszy cała armia ta nie juź gościńcem pocztowym, 
lecz jedna część uda się drogą uboczną przez poblizkie miasteczka, 
druga zaś, to jest kilka pułków piechoty i kawaleryi, pomknie się 
lewym brzegiem Dunaju do Braiły a ztamtąd do Kokszao, Pochód 
będzie trwał nieprzerwanie; znaczna część armii bedzie przechodzić 
przez nasza stolicę, He w kzięstwie naszem pozostanie nadał woj- 
ska rosyjskiego, niewiadomo nam dotad.“ (Litd.) 


Tureya. 
(Wiadomości z nad granicy Bośnii i z Szumli.) 

Donoszą nam z nad granicy Bośnii, pisze Lloyd, że się rozszerza 
w famtejszej Krainie coraz bardziej powstanie, i zyskuje coraz wię- 
cej stronników. Wezyr nie czuje sie nasiłach, by mógł stanowczo 
wystąpić naprzeciw insurgentom, i dla tego nie rozpoczął jeszcze 
dotychczas kroków zaczepnych, lecz trzyma swoje wojsko skonsy- 
gnowane w Frawniku. Stronnicy wezyra w Krainie, którym się nie 
powiodło umknąć w głąb Bośnii, błakają -się po lasach koło austrya- 
ckiego kordonu, i życzą sobie znaleść na tej stronie tymczasowe 
schronienie. Jeden musselim i þeg prosili już o przyjecie, które od 
kordonowej komendy zapewne uzyskają. , 

— Hrabia Zamojski dla osłabionego zdrowia swego pozostał 
w Szumli; w Warnie dano mu do dyspozycyi paropływ rządowy. 
Wielu wychodźców życzyło sobie, by ich zawieziono do Malty, gdyż 
porty europejskie są powiększej cześci dla nich zamkniete. Pozosta- 
Jacy wstąpią częścią do armii, częścią do służby cywilnej, a cześcia 
beda użyci na folwarkach i w wiejskich majetnościach sułtana. 

W seraju Seraskiera uchwalono utworzyć wojsko rezerwowe 
(redirty) a dwóch odrebnych korpusów, to jest z korpusu anatol- 
skiego i rumelskiego, by w przypadku wojny niesprowadzać rezer- 
wów z Azyi. Rediffy będa powołani w kwietniu do służby, przezeo 
armia turecka wzmocni się o 70,000 ludzi. Z początkiem tego mie- 
siaca wydano w najcelniejszych krajowych językach mowy turecki 
kodex handlowy. Ułożony jest powiększej części na wzór francu- 
skiego Code de Commerce, a postanowienia jego wejda w moc obo- 
wiazującą po upływie roku w stolicy a po upływie półtora roku na 
prowincyach. Jenerał Bem spodziewany był w Konstantynopolu; 
otrzymał pozwolenie zabawić kilka dni w stolicy i na przyjęcie jego 
czyniono już przygotowania. 
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Wiadomości handlowe. 
(Obroty handlowe we Lwowie w zeszłym tygodniu.) 

Lwów. 25. marca. Ruchy handlowe w zeszłym tygodniu we 
Lwowie mniej zdają się znaczne, hy mogły wpływać na obroty ku- 
pieckie w kraju. Lwów dotad mało co zawiązał stosuuków odle- 
glejszych, mierzył przeto cenę produktów według potrzeb miejsco- 
wych, które iż może każdego czasu snadnie załatwić, nie ubiegał się 


w zaopatrzenie przedwczesne, nie będąc pewnym sprzedaży poczy- | 


nionych żasohów. Dla tego też produkta ziemskie zboża i wódki w 
skromnych utrzymywały się cenach, mianowicie okowita mało co nad 
48 kr. za garniee płaciła, Wprawdzie kupey Dukielscy zakontrak- 
towali parę tysięcy garncy Olejowskicj wódki po 58 kr., ale ilość ta 
jest zbyt małą w stosunku zwyczajnych potrzeb w kraju, by ztad 
na jakąś konieczność podniesienia ceny wnosić można, Lepiej stał 
w obrocie potaź wypalany ze słomy, bo zakupiony po 13 złr. cetnar 
przechodził w drugą ręke po 15 zr. na miejscu tu we Lwowie. Ré- 
wnie też i świeże nasienie koniczyny znacznie w porównaniu do ce- 
ny przeszłorocznej podskoczyło; zamiast 24—26 zr. jak dawniej 
płacono w tym roku korzec wagi 175 funt, wied. po 34 do 36 złr. 
m.k. Nie wchodząc czyli ztąd wróżyć mamy jakowejś zmiany w go- 
Spodarstwie wiejskiem, albo podniesienia się w cenach paszy, tyle dla 
nas w tej chwili pewnem, że sprzedaż siana będzie zyskowniejsza, 
bo liweranci zalicytowali dostawe 2000 cetn. siana z obowiazkiem 
przystawienia w ciągu następujących dwóch miesiecy. Jeden artykuł 
obiecujący więcej pochopu jest Wełna. Zapobieglejsi z tutejszych 
kupców zaopatrują się w zasoby, i zakontraktowali w zeszłym tygo- 
dniu mniejszemi partyami już nieco nad 300 cetn, wełny z obwodów 
Żółkiewskiego i Złoczowskiego, w cenie po 88 do 100 zr. za cetnar. 
Być może, że w tej mierze później za przybyciem kupców z zagra- 
nicy nastąpi jaka odmiana; w tej chwili twierdzić nie można by po- 
trzeby ich były nieodzowne, zwłaszeza , iż wszyscy ich komisanci 
którzy w Brodach bawili, odjechali zakupiwszy tam na nowo około 
500 cefn. rosyjskiej najprzedniejszej wełny chemicznie pranej; a w 
cenach jak przedtem 125—1430 złr. Co zaś do naszych osobistych 
mieszkańca Lwowa stosunków handlowych, jeźliby z sprzedaży towa- 
rów i mienia, dla tego iż z ręki do ręki przechodza, coś pomyślne- 
go godziło się wróżyć, tedyby nam szło bardzo pomyślnie. Ale świa- 
domsi rzeczy nie zbyt sobie chwalą teraźniejsze czasy. Do budowa- 
nia jak to o tym czasie przediem bywało, nikt sie nie bierze; grun- 
ta wystawione na sprzedaż bez popytu, najem domów podupadł, a 
niektórzy z mieszkańców sprzedają swe domy, chociaż ile nam wia- 
domo, pewnie w innej myśli a nie dla złych czasów, ale zawsze w 
cenach niższych jak było przed laty. Dom hr, Altan na Piekarskiej 
przeszedł w ręce p. Szmiganowskiego za 38 tysięcy; dom obok gma- 
chu gubernialnego niegdyś z trzech koron znany, nabył jeden z pa- 
now Ricci w cenie około 20 tysięcy; a p. Piotr Piller odstapił wła- 
sności domu swego na Łyczakowskiem p. Głowackiemu za 43 ty- 
siące. Obrót zresztą drohiazgowy nie podpada teraz tylu trudno- 
ściom, odkąd kasa codziennie czterysta reńskich obywatelom miej- 
skim w zamian za banknoty wydaje. Sumy też zdawkowej monety 
muszą hyć ogromne w reku prywatnych; (w zeszłym tygodniu na- 
deszło tu z Wiednia pięć bryk, a tydniem wprzódy cztery na zapis 
do wymiany); wkrótce spodziewamy się ich obiegu na jawie, bo z 
końcem tego miesiaca ustaną im przeszkadzać tak zwane ćwiartki 
reńskowe. Z doniesień prywatnych). 
(Targ na woły w Ołomuńcu.) 

©Qłomuniee, 20. marca. Na dzisiejszym targu było wołów 

167 sztuk, a mianowicie w małych partyach po większej części z Ga- 


Z pieciu sztuk w zeszłym tygodniu przedstawianych różne na- 
suwały się postrzeżenia. Pięć sztuk, trzy istotą i tłem narodowe, 
dwie z francuska przywdziane — wszystkie prócz jednej „Mnicha“ 
Korzeniowskiego oklaskami w ciągu wystawy okryte, Pytaliśmy więc 
nas samych, pytali i publiczności w jej uczuciach i chęciach, czy 
oklaski dowodzić mają upodobania, czy sprawdzać jakie jest usposo- 
bienie widza, albo przekonywać o zacności sztuki? i zwątpiliśmy, to 
mówiac bez obrazy, wydała nam sie cisza w ciągu przedstawienia 
Mnicha bez żadnej oznaki wesołego okrzyku, chlubniejsza pochwałą 
publiczności nad wszelkie podchlebstwa zwyczajem przyjęte. Swie- 


tość pamięci dziejów natchnęła serce powagą, świętość wiary prze” 


jęła uszanowaniem dla władz w zastępstwie bożych acz zaślepieniem 
ludzkiem skalanych, a widz przyznawał luboć z boleścią słuszność 
postępowaniu Mnicha, i ronił łze litości jednemu z największych Mo- 
narchów swoich, w którym potomniejsze dopiero wieki ośmieliły się 
wysłowić walkę wyższego rzedu — walkę potęgi Świeckiej z potęga 


duchowną. Trzy akta sztuki były to trzy pory milczenia, uwagi 
' to wiemy, że wdzięczność za cztórdziestoletnie niemal poświęcenie 


natężonej i łzy tajonej, były apoteozą przygotowawczą do owej, 
którą autor przeczuciem wieszczem wiedziony osłonił Bolesława znę- 
kanego losem namiętnego wieku. Ubliżamy jednak prawdzie, gdyż 
był i oklask, był jeden w ciągu sztuki, a to w chwili gdy nieugięta 
potad dusza wyznawcy niosąc ofiarę głębszemu pojęciu ludzkości 
i szlachetności duszy, wspaniałomyślnie winowajcy przebacza. Kto 
czynu podobnego obojętnie nie słucha, musi czuć i pojmować uspo- 
sobienie w sobie ile jest wielkości ile zalety przezwyciężyć w sercu 
zawziętość, a okryć niegodziwość zwodziciela dobrodziejstwem prze- 
baczenia i nadzieją pociechy. — Jakżeź odmienny ten oklask do o- 
klasków w „Chłopach Arystokratach* dła pani Kegucińskiej 
na samym już wstępie dawanych. Chłopi Arystokraci, a raczej Chło- 


Główny Redaktor NI. Śrzeniawa Sartyni. 
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licyi. Z okolicznych słajen przypędzono także kilka sztuk wułów. 
które dla osobliwej jakości płacono po 100 złr. m. k. za sztuke. 
Większa część bydła rzeżnego na targu dzisiejszym była bardza 
Średniej jakości. Ceny trzymały się wysoko, przeto też kilka ma- 
łych partyi nie sprzedano wcale. Z Lipnika odesłano koleja żelazna 
przeszło 200 sztuk wołów prosto de Wiednia. Cena podniosła się 
tam na 58 złr. za cetnar, a zeszłego tygodnia było na tamtejszym 
largu przeszło 1700 sztuk wołów. 

Na przyszły tydzień nie spodziewają sie tu lepszego targu, jak 
ta raza. - 
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Kurs łwowski. 
Dnia 23. marca. 
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W monecie konwencyjnój. 


Dukat holenderski Seo. a AGMŃ_ | 5 4 
Dukatzcesiralda c: a a aaa: E a 5 a 4 h 
Fółimperyał zł. rosyjski . . . . . . 9| 21] 9 | 24 
Rabel śr. rosyjski « © +0 AMIE a e 1 |47!, 1 148! 
Talar pruski . . + - . o « gpEEEJE” 02 1| 3af 1 | 35. 
Polski kurant i pięciozłotówk. . . . . . . . . . 1|20] 4 )|:1 
Galicyjskie listy zastawne za 100 złr. . . . . . 99 | 57 „100 | 6 
Galicyjskie listy zastawne w kasie Tow. Kredyt. . 100 | -- [100 | 15 


(Kurs wekslowy wiedeński z 21. marca) 
Amsterdam 160%, p.2. m. Augsburg 1153/, p. uso. Frankfurt 1151, 
p.3.m. Genua 135 p. 2. m. Hamburg 169%, p.2.m. Liworno 115 


p.2. m. Londyn 11.35 p. 3. m. Medyolan 1041, p. 2. m. Paryż 1365, 


p- 2. m. Agio duk. ces, 21%. Napol. 9.18, Szufrynów 16.5, Agio śre- 
bra 15%. 


TET CE ROEE W cze 
Przyjechali do Lwowa. 


Dnia 23. marca. Hrabia Baworowski Włodzimirz, z Przemyśla. — Hra. 
bina Brzostowska Konsłancya, z Stratyna. — Baron Brunicki c. k. komisarz 


cyrkułarny, z Przemyśla. — Malczewski Henryk, z Gniłowód. — Jędrzejewicz 
Stanisław, z Felsztyna. — Moroziewicz Kajetan, z Polski. — Krzeczunowicz 
Ignacy, z Gródka. — Mierzyński Rafał z Baryłową. 

Dnia 24. marca. Hrabia Komorowski Henryk, z Pawłowa. — Hr. Dziedu- 
szycki Alexander, z Lachowice. — Dulski Edward, z Brzeżan, -- Obertyński 


Wacław, z Szawczyna. — Jędrzejowicz Maxymilian, z Sniatyna. 
Wyjechali ze Lwowa. 

Dnia 23. Hrabia Stadnicki do Przemyśla. — Hrabina Stecka Olimpia do 
Sokołowa. — Kunaszewski Hyronim, do Zeliborów. — Strzelecki Krzysztof, 
do Płuchowa. — Szeptycki Marcin, do Sarnek. — Sozański Celestyn, do Korna- 
lowiey. — Cielecki Ludwik, do łoziny. — Sikorski Seweryn. do Manasterzysk, 

Dnia 14. marca Skolimowski Julian, do Dyniska. — Strzelecki Jan, do 
Kunzowa. — Tatomir Leon, do Czołhan. — Niezabitowski Stanisław, do Prze- 
mysla, źniak Wiłńelm, do Nowotańca. — Zabielski Ignacy, do Litwinowa. 
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LYS OISE ZBY TOREEN * PREZ 
Spostrzeżenia meteorologiczne we Lwowie. 
Dnia 23, i 24. marea: 


PERO O 0 r 
Barometr Stopień | Średni 
Pora |qierzewied.| ciepła |stan tem-| Kierunek i siła Stan 
sprowadzony | według | peratury jat 
do 0° Reaum.| Reaum. |do g.6.zr. say. o 


a a a 0 W a 
eo me. tr. 
6god.zr.| 27 9 4 |-8 — 1,5% | połud. wschod. | pochm. © 
2god.zr.| 37 9 0 |— 15 |— 82 „ n. n Q 
10 g. w.| 27 810 |—3% pa | A Q 
Ggod.zr.| 27 7 0 j—6 |, gaze | połud.-zachodni 
"A 27 466 „|-F 3 d 2 o» 1 | z a, 
10 g. | 27 6 0 |—07 __| cicho | 3 śnieg 
m SZEW © A M DIG OO OR OO R 


pi w przywarach arystokracyi pojmowanej brudem jak zwykle w pro- 
stactwie, nie uplizali bynajmniej zaszczytnemu pojęciu tej istoty, któ- 
ra wojewodę i w tułactwie wznosi jeźli jej cnoty strzeże, a potę- 
pia i krzesło senatorskie jeźli się bezecnością splugawi. A jak to 
zawsze bywa że bezecność bez pracy przylega, a do cnoty potrze- 
ba i zalet wychowania, i zalet natury, i własnego hartu duszy, więc 
też nie ceniono Chłopów, ale pochwalano bardzo gre aktorów, iż 
umieli ośmieszyć to co szyderstwo autora postanowiło wydatnić. — 
Może nas zreszta w tej mierze zbyt domyst zapędza; milej nam 
przeto zwrócić do „Wiśliczanek* gdzie uniesienia, pochwały i 
oklaski pewnie nie godziły na wysławienie aktora, bo goz zaobłoka 
mało co rozeznawano. Zaginął język, wiara się zmieniła, napłynęły 
i ludy inne, i obyczaje nowe nastały, ale Cienie Fingala w obłokach 
przeżyły potomne wieki i dotąd są chlubą Iranu a ozdoba w dzie- 
jach literackich całego świata. Fingalem tchnęła we środę publi- 
czność. — A w piatek: „Szpada mojego Ojca, za co chwałona, 
może za fikcyę dziwaczną? Być może, nie odmawiamy konceptu. Ale 


się ojca w posługach sceny publicznej, wywoływała i dziękowała sy- 
nowi, młodemu p, Nowakowskiemu. 

Z ważniejszych wypadków zeszłotygodniowych dwa zapisuje- 
my: Wyjezdne Ji. JW. Baronowej Hammerstein Małżonki byłego 
komenderujacego Galicyi, obchodzone przez wielbicieli cugiem wie- 
czornym z pochodniami i muzyką wojskową, sereeri amatorów na 
dochód ślepych zakładu JW. Wincentego Skrzyńskiego, gdzie przed 
wystąpieniem skrzypka p. Jachimowskiego niektórzy Z podrzędnych 
przypomnieć usiłowali nam bajkę poety: „Wyłup mi jedno oko, rze- 


cze Wielki Boże.* 


Z c. k. galic. Drukarni rządowej. 


